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ogierów państwowych 
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Publiczność na wyścigach w Warszawie i zagranicą 
St. Kierznowaki. Prix des Sablons 


Listy do Redakcji 


wyścigów w Newmurkel 


Henryk Cichowaki. Z prasy H. Skaczyński Z Leszna — ] 


i wielkie projekty australijskiego урана. O wwakaaasanass 

W. Nomen-amen — H. A 

Z. Wayciechowaki Handicapy Klasyfikncyjne ~ Z- Narewski 
(a.). Lista repraduktorów qrabakich. Kronika. 


Krytyka organizacji wyścigów w Newmarket i wielkie 
projekty australijskiego sportsmena. 


„Sport Welt* (Nr. 


sowa Rundschau niezmiernie charakterystyczny list 


26) przedrukowuje z Bun- 


otwarty do angielskiego Jockey Clubu wystosowany 
przez Sir Joyntona Smitha 

ЕЕРЕЕ po dających lus 
Дн М айта Кї. sporcie ЕСИ уш, ес ват 
КЕЕ, АЗ ТАКАЛА A 
БАНЕР А wm 
ОЕ анал 
ЛОМЕ GE ЕЕН анаа korżystne, ЩЕ 
organizacji sportu wyścigowego w starej Anglji, 
SE cuz dwaj КЕСИ АЧТА р. 
Smith w stosunku do Newmarket. 

Sir Joynton Smith stwierdza przedewszystkiem, 
kam r SOME AYO bu as 
se. śe AMRA wii rm kusi ONY 
aportsmena, gdyż w sporcie wyścigowym również 
finansowo jest silnie zaangażowany Zna przytem -- 
jak sam pisze — wszystkie tricki właścicieli stajen, 
bookmakerów, trenerów, żokiejów Mógłby książ- 
kę napisać o „kawałach w sporcie wyścigowym” 
(..kënnte ein Buch schreiben uber die Spitzbiiberei 
im Rennsport — brzmią ostre słowa listu p. Smitha 
w przekładzie niemieckim), ponieważ wiele z tego 
sam przeżył w ciągu długich lat. Newmarket, 
wszechiwiatowej sławy tor wyścigowy, w mniema- 
niu p- Smitha, i dodajmy od siebie nietylko jego, 
winien być ostatnim słowem w dziedzinie organi- 
zacji wyścigów. Tymczasem jakież rozczarowaniel 

Trybuna wygląda jak szopa na wełnę w Au- 
stralji. 
Czasie bardziej ELA OLSE nE 


Pomieścić może tylko część publiczności 


ła trybuna a na niej niewielka gromadka milczą- 
cych panów poważnie spoglądających z pod czar- 
nych filcowych kapeluszy. To członkowie — „Mem- 


bers". Nie słychać nigdzie wesołości, nie widać 


uśmiechu na niczyjich ustach. Nastrój cmentarny, 
jak na pogrzebie, zapewne na pogrzebie sportu wy- 
ścigowego — dodaje złośliwie р. Smith 
żadnych 
Licznie zgromadzeni 


muzyki, niema upiększeń 
ogrodowych. Szaro i 
bookmakerzy wyglądają, jakby zgromadzeni na kon- 
kurs lichwiarze odbywali meeting pod gałem nie- 
Obraz istotnie niewesoły. Brak nawet ta- 
blicy do wywieszania dla 
ści i tablicy z numerami na przeciwległej stronie 
Brak zegara elektrycznego da mierzenia cza- 
sl; ale następnego dnia czas gonitw padany jest 


w gazetach. Jakim sposobem się to dzieje — iro- 


Niema 


szaro. 


bem. 
informacji publiczno- 


toru 


sia m KH S n wan рс. 

a S de moka HE рап асас eli 
Ele oaza ЕЕ аа на 
zupelnie boronieną. jest paradją placów wyżcigo- 
wych takich, jakie mają inne kraje cywilizowane. 
W Australji panuje przekonanie, że w Anglji wy- 
produkowany i trenowany koń jest najdoskonalszą 
w iwiecie „maszyną wyścigową". Skoro angielskie 
wyścigi — jak zapewnili p. Smitha stewardzi i róż- 
пі sportameni — istnieją tylko dla ulepszenia konia 
pełnej krwi, Newmarket mogłoby cel swój osiąg- 
nąć. Ale wszak wiemy — dowodzi autor listu — 
że wyścigi w Anglji używane bywają i do zupełnie 
innych celów. Konie biegają prędzej lub wolniej, 
są przecież na to sposoby, nie w interesie ulepszenia 
rasy często, lecz aby uzyskać lżejsze wagi w póź- 
niejszych handicapach. 

Sport wyścigowy w rozumieniu p. Smitha jest 
sportem dla szerokiej publiczności zarówno jak i 
dla właścicieli stajen. І trzeba się stosować do tych 
Sbydwóch (czynników. A tego zrozumienia brak 
zupełnie w Newmarket. 

W zakończeniu swej surowej oceny zwraca się 


p. Smith do Jockey Clubu z konkretna propozycją 
Hota dkew D o WE 
ШЙ (linami 2a iso а хот, 
że Jockey Club zagwarantuje mu 50 dni wyścigo- 
wych na każdym > tych torów (w tem po 10 świą- 
tecznych), przyczem zapewnia, że cena wstępu nie 
KEG олтен гута: ро аав НО 
dotychczasowej. Jakiego rodzaju byłyby reformy 
p. Śmitha, nie trzeba powtarzać wobec wyżej za- 
cytowanych w jego krytyce braków dotychczaso- 
wych. Zdaniem p. Smitha przy dzisiejszym stanie 
rzeczy trzeba być krezusem. żeby móc swe konie 
ае 6b оао w WAB CHG dh 
gonitwy о 2000 funtów wpis kosztuje nieraz 100 fun- 
tów, Jest to, zdaniem p. Smitha, z gruntu fałszywa 
zasada. Po zreformowaniu Epsom i Newmarket 
w myśl swoich planów p. Smith spodziewa się, że 
wpis do tysiącfuntowej nagrady wyniósłby zaledwie 
jednego funta. 

Ostre ograniczenia dotychczasowej 
seu deren, kory 0 wci (RÓŻ 
С а Ep Era caq odnowa 


wszech, 
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tez de ab шло ус Шо nor 
ewentualnych przedsiębiorstw przez właścicieli sta- 
ima Milik Тыз a olo me Go сталан 
przedsiębiorczy sportman australijski radykalne środ- 
Р о koca book nE AA. 
о zgrozo! w Angljil 
lizatorowej. W ten sposób pragnie p. Smith zre- 
formować organizację wyścigów angielskich ku po- 
жаки кон сада е WENERA 

Jak widzimy z tego sumarycznego streszczenia 
listu p. Smitha, angielskim sportsmanom dostaly się 
srogie cięgi od ich współziomka z dalekiej, egzo- 


zainstalowanie maszyny tota- 


tycznej Australji. Dominja angielskie wykazują 
ruchliwość, aktywność i samodzielność nietylko 
w polityce. , 


Waipié jednak należy czy wobec przyslowio- 
nego konserwatyzmu angielskiego Jockey Clubu, 
częsio wprost niezrozumiałego dla mieszkańca kon- 
tynentu, list p. Smitha wpłynie dorażnie na zmianę 
wadliwej organizacji wyścigów, aogielakich i сур. 
Smith osiągnie swój cel: dzierżawę torów w Epsom 
i Newmarket 


O rozmieszczeniu ogierów państwowych 


pan każe s © wem A Ран 
ssa | CHG e BLI, <wnożich 
ана że w PHO онам Ch EWA 
krwi jest prędzej za wiele. przyczem przytoczo- 
na tabelka udowadnia niezbicie, że większa część 
GIO BSCEE ET 

Nis S s S ЕЕН 
razi kazdego, še taki llluminator w 1926 r. mial za 
ledwie 9 klaczy, Mości Książe 8, Kings ldler 4 i to 
w roku, w którym Coriolanus pokrył 16, Vily At 
horney 11, a stary Carabas, dający konie narowiste 
i przeważnie niesmaczńego eksterieru aż 10 klaczy. 
Nasuwa się pytanie, czy zasadniczo sposób eksploa- 
towania czołowych ogierów, oddawaniem takowych 
w dzierżawę prywatnym hodowcom jest słuszny i 
czy ta forma przyjścia z pomocą qrzez rząd pry- 
watnej hodowli (mowa wyłącznie a hodowli elity) 
nie mija się z celem 

Zdaniem mojem ta forma pomocy nie tylko u- 
trudnia szerszemu ogółowi hodowców korzystania 
z danego ogiera, ale nieraz, ułatwieniem nieodpo- 
wiedniego połączenia, przynosi stratę temu, komu 
wybitnie miała być udzieloną. 

Pomijając duże odległości w państwie między 
poszczególnemi stadami, fatalne warunki komuni- 
kigko dbożn kto alt Н o ШЕПТЕ 
koleji do wielu stad, odstraszające dostatecznie od 
posyłania żrebnej cennej matki, jeżeli nie większość, 
1 bardzo аза йа ааа Бато. 


Чшедайрөпиезшошеша ыа ә a 
nastu, ale nawet kilku obcych klaczy w sezonie. 
fp w таана dbz A E 
Tone eseni аа ааа OAZA: 
ch sile еа HAKI WAŁA о ie 
wana służba stajenna jest tylko w ilości zastosowa- 
nej do potrzeb własnego stada, z reguły brak po- 
cy етуу КИЛАТ сша е тр 
ŚM HOC Но sqa zp 
komina e dNA Z WIO alle. 
resami lub na bridge a, brak odpowiednich pad- 
docków — nie są to warunki, zachęcające do ko- 
rzystania z ogierów, oddanych w sezonie w ręce 
prywatne. 


W tych warunkach hodowca tylko w asta- 
teczności decyduje się na ryzyko posłania klaczy 
i kryje wszystkie matki ogierem własnym lub ја- 
kim od rządu uzyskał, już konsekwentnie nie zdo- 
bywając się na dobieranie krwią nawet klaczy, na- 
dających się do bądź co bądź, najlepszych stallio- 
nów zosłających w Kozienicach, gdzie faktycznie 
nie ma wyżej wymienionych czarnych stron wysyłki 


Do tego zresztą nakłania go jeszcze wrodzone 
zamiłowanie i wypływająca stąd chęć możliwie 
jaknajszybszego zobaczenia oczekiwanego Żrebięcia, 
oraz kwestja opłaty za utrzymanie klaczy, mniej 
odczuwalia w domu, gdzie nie potrzeba, wyleładać 


gotówki. Ale chów elity tych oszczędności nie znosi. 
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Staty у Ше eodpowiedhich polaczek 
nie dadzą się ująć w cyfry. ale nie raz mogą być 
olbrzymie, gdyż, czy jest stado, którego klacze, dla 
podniesienia się poziomu takowego wymagały by 
tych S PPP pa tak podo сд WISE jak 
i eksterieru! Dotyczy to zwłaszcza młodszych Һо- 
dowców o małej renomie klórym przydzielane zo- 
stają czołowe ogiery z tych mniej budzących zau- 
fania, a którzy tem nie mniej posiadają niezły ma- 
terjał w matkach, a amatorstwo i oddanie się spra- 
Mie wychowa жакан нен Hirpologiczno teare. 
tyczne wyrobienie. 

Czyż nie wiele wydatniejszą dla ogółu. a dla 
młodszych bardziej kształcącą była by pomoc rzą* 
du w innej formie, a mianowicie przez skoncentro- 
wanie w jednym (maximum 2) punkcie większej 
liczby elity naszych stallionów po ! najlepszym 
przedstawicielu najbardziej cennych i wskazanych 
rodów. 

Z natury rzeczy najcenniejsze 
stać przy Państwowej stadninie pełnej krwi angiel- 
skiej w Kozienicach. Mamy tam Villarsa, przedsta- 
wiciela linji Sundrige'a, Mah Jonga— linji Dark Ro- 
nalda- Bay Ronalda--Palii linji Isonomy— dodanie 
Kings ldlera z linji St. Simona, uzupełnienie nie- 
wzbudzającego już wiekiem zaufania. a zasłużone- 
go Fils du Vent 


wreszcie Balthazar z linji Le Sancy'ego i krewny Fer- 


giery omuszą 


Miorsinatorem Ык НОН: 


КА en еы Ps o ао ca: 
pier—ten dobór ogierów, postawionych w dobrych 
i jednakowych warunkach dałby możność stwarza- 
aa ЖЕ колон Ыы (m w lim wm 
ładnych rodowadów, 

ORAZ najlepsze asie zontalyby wow- 
czas napewno dostatecznie wyeksploatowane i wy- 
kazy sum wygranych przez ich potomstwo stałyby 
się o wiele ciekawsze i miarodajniejsze. Wyrówna- 
nie trudności korzystania z poszczególnych ogierów 


nasunęłohy samo przez się myśl dobierania krwią 


raza wal е саатта 
da AA SPOREM w [om ЙЛ, GH lg AE 
zadko sipin КЫРУУ ЕГЕЙ 
Reszta tak zwanych czolowych ogierów mogla 
Е АКЕ En ЕНА 
że wobec niemożności otrzymania uznanych za naj- 
lepsze, z jednoczesnem udostępnieniem takowych, 
[е plass сне КОШЕ 
Anomalja, że po gorszych stallionach przyby- 
wa w Polsce elity więcej jak po lepszych, stanow- 
сто by zmalały, a może znikły zupełnie. 
Zmniejszenie zapotrzebowania usunęła by po- 
trzebę zakupywania ogierów, które po roku lub 
dwóch, nawet nie doczekawszy się występu potom- 
stwa na torze (Pristerwald-Barde) zostają usunięte 
z listy czołowych reproduktorów i dało by możność 
departamentowi chowu koni przeznaczenia większej 
kwoty na kupno dobrego, a brakującego nam przed- 
stawiciela krwi Barcaldine a lub słynnej Festy, krew 
której, jak wykazuje Harlekin, jest dla nas tak cenna. 
Utworzenie tak wielkiego punktu kopulacyjne- 
go w Kozienicach stworzyło by zapewne wielkie 
аа ао (Gu mó а рус 
z pomocą stado ogierów w Bogusławicach, w któ- 
201 


| lutego opróżnia boksy i, gdzie jest na 


rym, bądź co bądź, mniej więcej ogierów co- 


rocznie 


jacu stały personel fachowy 

Sądzę, że o ile by Departament chowu koni, 
tak dbały o hodowlę koni w Polsce i wykazujący 
tyle opieki i pomocy hodowcam, uznał słuszność 
powyższych wywodów — trudności techniczną roz- 
wiązał by łatwo, a fachowem skorygowaniem za- 
projektowanego doboru krwi, jakoteż samych ogie- 
rów wytworzył wzorowy punkt kopulacyjnjy kon- 
сеңітијасу wszystkie lepsze klacze Polski i spro- 
wadzający chów elity w dużym stopniu na właści- 
we tory z chaotycznego stanowiska w jakiem się 


dziś znajduje. Henryk Cichowski. 


Z pr 


W Nr. 1 i 2 czasopisma „Życie Weterynaryj- 


ne* ukazał się następujący artykuł 


Hojną dłanią w r. ub. została obdarowana we- 
terynarja. 


Po rozporządzeniach (Dz. U. R. P. Nr. 62) 
a przekazaniu t. zw. oglądaczam nadzoru w rzeż- 
niach, w miejscowościach o zaludnieniu niżej 10 000 
oraz (Dz. U R P. Nr. 65) o skasowaniu oględzin 
na stacjach naładowczych, otrzymała weterynarja 
nowy dar w postaci rozporządzenia, dotyczącego 


zajmowania się zarobkowem leczeniem zwierząt 


asy. 


domowych przez osoby, nie posiadające studjów 
weterynaryjnych (Dz. U. R. P. Nr. 66). 

Powyższe dary godzą w najżywotniejsze inte- 
тезу stanu weterynaryjnego, obniżają znaczenie, po- 
wagę wiedzy i wywierają zgubny wpływ na rozwój 
hodowli oraz interesy Państwa Z tych oto powo- 
dów wymagają bliższego rozpatrzenia. 

Najpoważniej przedstawia się sprawa zarobka- 
wego leczenia, uprawianego przez osoby niefachowe. 

Niezawodnie z prawa zarobkowego leczenia 
skwapliwie skorzystają osobnicy. którzy w chęci 
а zero kazik naci en» 


м HODOWLA I 


ЖЕ к а JE Go ie lornae iora i ch 
pana Starosty po pozwolenie — „dyplomy* 

ааа аре tb ty Таан n m 
Е О АЕ 
о ТЫГЫНЫ: аА 
SEIN 

(зт [ama а otomedia th 
kumentu z podpisem i pieczęcią pana Starosty, że: 
„Na zasadzie rozporządzenia pana Ministra Rolni- 
ctwa (Dz. U. R. P. Nr. 66) zezwala się p Marcino- 
wi Partole, zamieszkałemu we wsi Wyzyski na zaj. 
mowanie się zarobkowem leczeniem zwierząt domo- 
wych” 

Przy dabrych stosunkach urzędy gminne ze 
względu na „znakomitą osobę” pana Partoły, urzę. 
dującego z upoważnienia zwierzchności i pozwole- 
nia władzy, nie omieszkają poczynić wszelkich ułat- 
wień i na najbliższym targu lub jarmarku powiado- 
mia ludność przez „obębnienie” (sposób praktyko- 
wany w krajach analfabetów, u nas wychodzi już 
2 mady) o panu Fartole = podaniem adresu, godzin 
przyjęć i t p. 

Przy tej się 
т saumna reklama, z której sie dowie, że pan „Par- 
(ib s zł Du Еа наса 
-żubry”, usuwa 


sposobności ludność zapozna 


rów“ i innych chorób. 
„żółwie“ i „wąsacze”, kłuje „myszy“, leczy „zatar- 
te zołzy”, „ruszenie wiatrem*, „zdejmuje paskudni- 
ka”, a to wszystko najnowszemi sposobami: zama- 
wianiem, pajęczyną z chlebem, tabaką. tartym pro- 


spuszcza 


dyw racze agama орану owe [tti 
krowim, ogniem. gwoździem i t. d, — dowie się 
KOWnIEK ге nie ро дени dluszych dbktorowiady: 
а ЕЛЕ УЫ осу тогон пам: 
nistra Rolnictwa i za pozwoleniem pana Ministra 
Rolnictwa i za pozwoleniem pana Starosty. 

Pokrewna nam medycyna (departament zdro- 
wia) wzorując się wymaganiach postępu narodów 
аа - pocia рана ке wieku 
walką, i tępiąc je zdecydowanie, jest bliska pomyśl- 
nej likwidacji tej ohydy. 

Natomiast w radzimej weterynarii 
wskrzeszone dawno pogrzebane w innych krajach i 
ścigane przez prawo świetne tradycje partactwa, 
sięgające czasów, kiedy wierzono w gusła i zabo- 
bony i palono czarownice na stosach. 

Świetnemu rozwojowi legalizowanego parta- 
ctwa będą się ciekawie przypatrywać inne narody 
Europy: najbliższy zachodni sąsiad z politowaniem 
i źle ukrywaną radością, wschodni z szyderstwem, 
reszta ze zdumieniem. 

Legalizowanie partactwa jest anachronizmem, 
ruchem wstecznym, nievdającym się kiczem uzasad- 
nić w nowożytnem Państwie, jest wreszcie ciemną 


zostaną 
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plamą nn jasnem tle postępu, jaki cechuje wszyst- 
kie prace państwowe. 

Należy się jednakże liczyć z faktem dokona- 
nym i z istnieniem legalizowanego partaciwa. 

kodem dh IB а, 
А uziom SUMO Неа. 
al илы GE uć е Е 

W zmienionych warunkach bytowania ci le- 
karze będą zmuszeni bezustannie toczyć bardzo 
ciężką walkę na dwa fronty: z ciemnotą włościan, 
(drobnych rolników) z jednej strony, z drugiej zaś 
z legalizowanem partactwem. 

Ciągła walka, zmniejszające się zarobkowanie 
wyczerpią i zniechęcą do pracy i w krótkim czasie 
spowodują dezercję z szeregów tych pożytecznych 
pracowników. 

Теп niezbędny w życiu Państwa pracownik, 
od którego coraz więcej się wymaga, a słabo opła- 
ca, który z całym pietyzmem 1 poswięceniem w nie- 
zmiernie ciężkich warunkach муКопума swoje fa- 
chowe obowiązki, ten czynnik postępu — lekarz 
weterynaryjny — z czasem stanie się rzadkością, 
a może przestanie istnieć. 

Pozostanie tylko garstka państwowych lekarzy 
weterynaysiñycla a alodowyeh отаона 
БП, cen qusqan cb EBY r2 Та enq, 

Młodzież akademicka, zrażona do weterynarji, 
ашаса арас рстаре уму | Е заа 
сата пао заро РВ 

W ten sposób rozwój weterynarji będzie zata- 
bye mp ПИКС. Re 

W rezultacie zbraknie rezerwy dla wyrówna 
nin potrzeb weterynarji państwowei i wajska nawet 
w czasie pokoju 

Jeżeli dodać, że do leczenia zwierząt, wyma- 
gajacego bardzo długich i poważnych studjów. zo- 
stali uprawnieni partacze i w ten sposób obniżono 
znaczenie, powagę wiedzy 1 lekarzy weterynaryj- 
nych, to już i te motywy wystarczają, aby rozpo- 
rządzenie, ogłoszone w Dz. U. R. P. Nr. 66, od- 
wołać. 

Poparły nasze dążenia i potępiły legalizawanie 
partaciwa: wyższe uczelnie, nasza przyszłość i 
chluba, młodzież akademicka, prasa fachowa i ogól- 
na, związek Zaw. i towarzystwa naukowe lek. wet 
poprą niewątpliwie towarzystwa rolnicze oraz inte- 
ligentny ogół. 

Może dla sfer decydujących przytoczone mo- 
tywy będą mało ważkie, lub niedostatecznie prze- 
konywujące, ale przyjęte jako wyrsz zadraśniętej 
ambicji ogółu lekarzy weternnaryjnych z pobudek 
egoistycznych? — Dlatego należy rozpatrzeć zgub- 
ne skutki partactwa, rujnującego hodowlę, eksport 
zwierząt damowychi produktaw zwierzęcych i wpły: 
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wającego ujemnie na równowagę bilansu handlo- 
wego. 

Będą to argumenty nieodparte, które przeko- 
nają nawet ludzi uprzedzonych. 

ж 

ЕЙ ДЕСЕ а аана ы 
triumfalny pochód trupami padłych wskutek lecze- 
nia zwierząt domowych i wybuchami chorób za- 
raźliwych, dziesiątkujących materjał hodowlany, nie 
licząc pacjentów, którzy uszli śmierci, ale stali się 
niezdatnemi do pracy lub eksploatacji. Olbrzymia 
ilość okaleczonych przez partaczy zwierząt (koni) 
uniemożliwi „obronie krajowej* zaopatrzenie armji 
w wymagany kontyngent siły pociągowej i koni 
wierzchowych 

Rozwlekanie chorób zarażliwych przez parta- 
czy będzie zjawiskiem stałem i jest naturalnem na- 
stępstwem ulubionych krwawych operacyj i braku 
elementarnych wiadomości o istocie chorób zarażli- 
wych, dezynfekcji i ostrożnościach, jakie należy za- 
chowywać przy tych chorobach. 

Ро każdym wybuchu epizootji zagranica (Cze- 
SZA И ЛС ИЕШЕ ое оа nie- 
daea edo day sk) lh за ŻĘ 
RY ZW а (przygo ЫЛ Ча жур 
zu, pozostanie na rynku wewnętrznym, powodując 
jego przesycenie i depresję cen. 

Straty hodowli wskutek wybuchu epizootji, 
chy сеа cl asa So OCH 
fluktuacja cen uniemożliwią normalny rozwój pro- 
dukcji zwierzęcej. 


Z el. e 


© |Poiedzić рав jutro Фай вепат ала 
pyta mnie рап Qszmanowicz — odjazd 8 m. 35 ra- 
no powrót przed wieczorem. Oczywiście dziękuję 
serdecznie i jadę. Obejrzeć stado i stajnię Lesz- 
nowską toć przecież gratka. Nieszczęsny! Nie wie- 
dzałem, że w Lesznie przebywa zacny i przemiły, 
lecz grożny w swym kunszcie powożenia mistrz 
Antoni Ryczałek. 

Nazajutrz kładę wiosenny garnitur, bo to już 
wiosna (24 marca), lecz po konferencji ze służącą 
postanawiam na wszelki wypadek włożyć futro. 
Droga przechodzi bardzo szybko. Na stacji w Bło- 
niu zastajemy parę zgrabnych, fornalskich Alaric'ów. 
Dowiaduję się, że zgodnie z duchem czasu р. Ber- 
son zamienił wyjazdowe konie na samochód, zosta- 
wiając tylko jedną parę, której dogląda sam mistrz 
—Ryczałek. 

Doga do Leszna, jak mowi himan 
dzo”, to'znaczy, że tak około 14 kilometra na šrod- 


„niebar- 


Państwo nasze, mające wspaniałe warunki i 
ааа, ADAC PERSOWIE E RE 
ducji do zmiennego, kapryśnego rynku, przestanie 
być państwem eksportowem i ograniczy się do za- 
biegów samowystarczalności, 

секис ika у сшкш ноту 
plywu walut obcych za produkcję zwierzęcą, a bi- 
lans przestanie być czynny (dodatni). Trzeba pa- 
miętać, że Polska była jest i będzie krajem ściśle 
rolniczo-hodowlanym. 

Każda gałęż procukcji z obawy przed strata- 
mi musi mieć opiekę fachową. 

Taka opieką fachową nad produkcją zwierzę- 
cą jest weterynarja w osobach lekarzy weterynaryj” 
nych. Bez niej rozwój hodowli jest nie dopomyślenia* 

Stoimy wobec dylematu: 

1) Albo panowanie partactwa — upadek ho- 
dawli — bilans handlowy ujemny. 

2) Aibo należycie zorganizowana i sprawnie 
funkcjonująca weterynarja (państwowa, samorządo* 
wa i wolna praktyka) — rozkwit hodowli — eks- 
port — bilans dodatni. 

Tertium non datur! Wybór nie jest trudny: 

Ie, ach Giga wao. GAGA 
wie jedno pytanie: 

Czy panowanie i rozwój partactwa nie utrud- 
ni zawierania konwencyj handlowych z obawy przed 
ТАКЕ chorob ZA 


H. Skoczyński, 


s z п а. 


isa гү aib trz: a HA oka eli 
zła, lecz ой czasu do czasu dziury po korzeniach 
drzew. wyrwanych przez cyklon, który pewnie 
odwiedzić chciał w Lesznie swego imiennika Cy- 
klona 11. 

Jakoś z pomocą Boską i poczciwych kasztan- 
ków, trochę stępa, troclię kłusa, dostajemy się do 
Leszna. 

Szybko wypijamy herbatę i jedziemy na Julinek. 

Ogromna, śliczna stajnia ze wszelkiemi urzą- 
dzeniami, doskonały tor roboczy, gwarantują stajni 
lesznowskiej dobre zimowanie. 

Przed stajnią czeka na nas trener 
Otwierają stajnię. W boksie naprzeciwko drzwi 
widzę, przez kratę duży kasztanowaty łeb, łysy, 
z ogromnemi uszami Wyrażam przypuszczenie, że 
ЕТСЕ БЕНӘ аана АЕ 
śmieje, Cieślak także. Zaintrygowany podchodzę 
doy Bolsa ia 6 Et Caza йз рта ласа; 


Cieślak. 


toż la 
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zwyczajna klacz robocza, przeznaczona do obsługi 
eesti. 

Postanawiam już więcej nie „poznawać* koni, 
ale cóż kiedy jak tylko konia wyprowadzą, miły 
i uprzejmy trener Cieślak zapytuje „Co to 
jest". Poznaję konie bez trudu Przesuwają mi się 
przed oczami: chluba Leszna 
który wygląda świetnie, widać, że już robiony Ży- 
czę mu, żeby dowiódł jeszcze że jest najlepszym 
koniem na torze. Stary pijak, Alembik, lecz nie taki 
45-cio procentowy, wyścigowiec, wyglądem swym rę- 
Czy, że żartować z nim wtym roku nie będzie można. 
Bardzo rozwinął się Armagnac, doskanale wygląda 
Ataman. Poprawiła się Birma, może więcej się nawet 
rozwinęła niż w zeszłym roku. Z trzylatków naj- 
więcej się rozrósł i wspaniale wygląda, gwałtem 
nie zapisany do Derby Chevalier. Poprawił się 
Cyklon Il który może, jak jego imiennik drzewa, 
powyrywa na wiosnę różne sławy i to z korzenia 
mi Ogromny Colombo jeszcze sie rozwinął; popra- 


mnie: 


- wspaniały Batiar, 


wiły się Czart i Centaur, najmniej może rozrosła 
się Ceres Il. 

Wreszcie wyprowadzają konia, Irun nie lrun, 
ale budowniejszy i potężniejszy od niego. Podobny 
do lruna—odzywam się ostrożnie. Dobrze pan po- 
znał, bo to jego rodzony brat dwuletni Dr. Oskar 
{Alaric Victor i Nabotoris) - mówi p Oszmano- 
wicż. Rzeczywiście dwulatek piękny: 
dy. wyrośnięty, doskonale zbudowany. Drugi, dwu- 
latek ogromny i potężny, kasztanowaty Lutin (Har- 


ciemno-gnia- 


sona i Lagyad) robi również jaknajlepsze wraże- 
nie. Reszta dwulatków trochę słabsza. 

Oglądamy jeszcze mieszkania na górze i jazda 
do stadniny. 

Иа отук А Н Пат АЕ ГУКА 
stadne. Największe wrażenie robi wspaniała, naby- 
ta przez p. Szucha w Newmarket, Princess Picton; 
następnie Electra, Coturnix, Nabotoris, Alpha zdo- 
skonałą klaczką po King's Idlerze, Angara oaksistka 
z 1924 roku. 

Wreszcie dział stada najciekawszy: repro- 
duktory i roczniaki. Kochany, stary. spokojny jak 
dziecko Alaric Victor i jego przeciwieństwo, prze- 
cudny, robiący wrażenie uosobienia siły i potęgi, 
lecz zły jak deman King's Idler. Zachwycony spo- 
glądam na to wspaniałe zwierzę z błyszczącemi 
grożnie oczami. Patrzę z szacunkiem p. Cieślaka 
i dwóch, stajennych. Dać sobie radę z Kings ldle- 
rem to rzecz nie łatwa. 

Wyprowadzają roczniak: Śliczny ogier ро 
Кіпа е Idler i Electra, jakby skóra z ojca ściągnie” 
ta, rosły, potężny ogier po Franklin і Princess Pi- 
cton, mniej może piękny od pół brata Batiara, lecz 
zato budowniejszy i potężniejszy. Piękny ogier po 


King's Idler i Nabotons, klaczka po Mount Lebanon 
Coturnix. Zresztą, co tu dużo mówić: stawka rocz- 
какое wazojzednawiaka jakiej ma sko. 
GRAŃ ЛЕ 

Przeplądawy jesze zcuklacze pra ШОО 
i ze źrebiętami, wśród których wyróżnia się piękny 
kasztanowaty ogierek od Alarica Vietor'a i Cochery. 

Przeelkdakokczóny WAS SR OEI 

Na drogę pawrotną zaproszeni jesteśmy przez 
p. Paszkiewiczową, żonę administratora dóbr Lesz- 
no. która też jedzie do Warszawy. Wszelkie nasze 
obawy ca do złej drogi uspokaja p. Paszkiewiczo- 


wa Ryczałek toć mistrz nad mistrze, na całą 
okolicę ze sztuki powożenia słynny. 
Zajeżdżają wreszcie wyjazdowe  półkrewki 


(jedna po Araku, druga po Beau Point'cie) w kra- 
kowskich chomontach z bronzami i mistrz Rycza- 
lek na kożle. Do wszystkich furmanów mam wro- 
dzoną sympatję, pakuję się więc na kozioł, popa- 
trzeć jak taki mistrz konie prowadzi | wszystka 
byłoby dobrze, gdybyś wiedział Ryczałku, że ja też 
człowiek „wsiowy”, a nie mieszczuch, na drogach 
też znam się trochę. Dojeżdzamy do najgorszego 
kawałka drogi. Radzę nieśmiało, żeby lepiej prze- 
jechać stępa środkiem szosy po SDS 
gdyż z boku są ogromne dziury. Mistrz spojrzał na 


zwałach 


mnie i odpowiedział krótko: „Przejedziemy”. Za- 
milkłem speszony, W niedługą jednak chwilę za- 
trzymujemy się nad głęboką kałużą, przez którą 


nawet Ryczałek boi się jechać. Chcemy wysiąść, 


mistrz protestuje. Skręca w prawo i próbuje wje- 
ева па wal Г а Si Ya Pñ 
gu. „Wysiądziemy, bo nieporadzą” — odzywa się 
p. Oszmanowicz, О niebaczne słowal Ryczałek ura- 
żony lekceważeniem cnót swych klaczy, 


szlachetne półkrewki szarpnęły.. 


cmoka, 
Дауан 
nąć derkę i zauważyć, że chytra kałuża jakby się 
uśmiechała się w słońcu na przyjęcie mnie w swe 
objęcia. 

Za chwilę już podnosiłem się z błota. Oglą- 
dam się za siebie na współtowarzyszów kąpieli. 
Na szczęście bez wypadku, chociaż jesteśmy zabło- 
ceni jak... zresztą poco szukać porównania i tak 
nie znajdę. 

Podnosimy bryczkę, a p. Oszmanowicz z lek- 
kim przekąsem mów!: jednak w pierwszą stronę nie 
wywaliliśmy. Ryczałek robi się czarny jak noc. 
Siadam obok niego. Z Zaciśniętych zębów wyrywa 
mu się: „Chamy, psiakrew, drogi nie герегоја! Ta- 
kie porządki”. Dziesięć lat nie wywaliłem". Raki 
mi się żal zacnego ambitnego mistrza. 

Ña taqi Чёшега Н) js зро, 
Błoto na futrze, błoto na ubraniu, błoto na twarzy, 
błoto w kieszeniach. 


Nr $ 


Coś uczynił Ryczałku! Oto marny szofer 
w Warszawie, którym w głębi duszy na równi z to- 


bą pogardzam, nie wpuścił nas do swego wchikułu. 
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Nie miej jednak Ryczalku do mnie pretensji 
za tę trochę żółci, Ьоё i ja do ciebie (biedne moje 
futro i wiosenny garnitur) urazy nie chowam. W-icz, 


No men-om e n. 


КОЛЛ ieat nai baranie тоот а сЕ 
jem na świecie, ale ze wszystkich instytucji angiel- 
skich wyścigi najbardziej trzymają się tradycji. 

Przykładem może służyć nietylko długoletni 
opór przeciwko wprowadzeniu totalizatora, ale nie- 
załatwione dotąd sprawy unieważnienia meldun- 
ków po śmierci „nominator'a* i sławna forfeil-list. 
Z konserwatywnym |Jockey-Club'em podjęli walkę 
lord Derby, ks. Aga Khan i lord Landsdale i 17 
b. m. ma się zebrać komisja w celu zmiany prawa 
o unieważnianiu meldunków. Jockey Club, ta śred- 
niowieczna twierdza, która z racji zatargu z Natio 
nal Hunt Committee potrafiła ogłosić wyścigi prze- 
о te kosze са ааа 
programy w ,Calendar" (zatarg ten został zresztą 
NOZE КО sssi). Bedzie (SOBIE aig 
GEE kruk GGZZACNE О ег ШОХ 
kiety na artylerję współczesną 


Trudniejszą jednak sprawądo przełamania jest 
konserwatyzm poszczególnych właścicieli hodow- 
ТОШ RÓ W a s таа RODY 
dE uzna арнат, il: слу Ore 
sek z numerami pod siodłem weszła w życie do- 
sady IAW Мы Шорокузк Таш: 
БҮГҮЛҮҮ, 

Iyam йт а н A й 
кей a, а ЕК AT, RA 
W gonitwach dwulatków stale 
spotykamy się z końmi oznaczonemi: X'colt, albo 
Y'filly (żrebiec po X, żrebica po Y). Obecnie 
„Sporting Life" drukuje p. t. „Horses' Who's Who" 
długie listy koni trzyletnich, których właściciele 
w ciągu długiej zimy zdecydowali się na jakąś na- 
zwę. Przed laty było jeszcze gorzej i tak np. 
w 1900 r. zameldowano do Derby bez nazwy koni 
64, do Oaks 39. Kisber, derbista angielski, który 
później wygrał i „Grand Prix de Paris“, otrzymał 
swą nazwę w wigilję wyścigu Przedtem biegał ja- 
ka Mineral Colt. Inny derbista Favonius otrzymał 
swoją nazwę na kilka godzin przed wyścigiem. 
Przedtem był to Zephyr Colt. Trudno przypuścić, 
że anglicy kierują się przytem zasadą pewnego 
szacha perskiego. który będąc obecny na wyści- 
gach w loży ks. Walii, odmówił przejrzenia pro- 
gramu, który mu książę wręczył, powiadając: „Dzię- 
kuję, wiem dobrze, że skoro ściga się kilkanaście 


nienazywanie koni. 


„nazwy i przemianował na „Feldfebel'a". 


koni, jest zawsze jeden szybszy ad innych, ale jest 
mi całkowicie obojętne jak się nazywa”. 
Coprawda ta i nazywanie koni nie jest łatwą 
rzeczą, bo chociaż słownik nie został wyczerpany 
na wszystkich torach roi się od nazw z numerami 
porządkowemi. U nas na jedną vsprawiedliwioną 
Polmoodie mamy cały szereg Cyganek i Jemioł 
z numerami. W Londynie powstała w swoim cza- 
sie nawet specjalna agencja w celu nadawania „od- 
powiednich* nazw koniom Ale pomimo bardza 
zachęcających ogłoszeń rmpreza ta z braku klijen 
tów musiała zbankrutować. A jednak.. Następu- 
jąca historja może posłużyć za dowód, że czasami 
dobrze Gest namyślić sie przedlnazwaniem swego 
konia. Oto w 1925 roku poseł Ekwadoru zażądał 
ОЛОК о К a О Дуа аз 
nych z racji ukazania się na torze w St. Sebastian 
акан Шал diees (dl > а 
Араа Garzidhi dietowaco O śm 
musiano sporządzić w kancelarji hiszpańskiego M. 
S. Z. listę kilkuset racer'ów o imionach historycz- 
p asa СО ОНО H. s 
kaIV, Joanne D'Arc, Roi Soleil, Napoleona, aż wresz- 
SEASON ohana Ktory w лата Кайшсаре 
Król hiszpań- 


e ayien onego Ñaliyara: 
ski pozwolił sobie przy tej sposobności na nastę- 
r БИА о Кала ев jedeni 
który jest moim wujem. To Ruban — który jest 
po Philippe II i Reine*. Nie protestował też, kie- 
WERONA ekiegaś аана AJERon= 
se ХШ“. Słynny Pardon, derbista austrjacki i nie- 
miecki w г. 1899, został tak nazwany przez swoje- 
go właściciela barona Kónigswartera, na skutek 
protestu Węgrów niezadowolonych, że koń nosił 
nazwę Petoli (węgierski poeta nerodowy). U пав, 
po wojnie rtm Biernacki zmienił nazwę swego 
3 latka „Bolesław Chrobry" na Azamat po pierw- 
szym starcie tegoż. 

Ale niezawsze presja со do zmiany nazwy 
idzie od zewnątrz. Pewien junkier pruski nazwał 
urodzonego w swoim majątku źrebca, dopatrując 
się w nim przyszłego cracka, „Feldmarschall“. Kie- 
dy jednak pierwsze występy publiczne cracka za- 
kończyły się w sposób dosyć haniebny, junkier u- 
znał swego konia za niegodnego tak chwalebnej 


W dobie 


sprawy Dreyfusa pewien trener kupiwszy nienazwa- 


żart: 
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БИО БИП КА, 


m Hindi np s p ae s Ha 
ра Drieyiosa) "Ab pied 
wyścigiem. A S Bhisserer odkupie s n 
Antisemite. Klaczka okazała się bez wartości i zo- 
ГО ЕЕЕ ТЕЕ 
przywrócił jej dawną nazwę i figurowała odtąd 
w programach, jako Dreyfusarde, ex-Antisemite 
ЙҮ ана КҮПКӘ 
całkiem inne poglądy. Oto niejaki p. Strutz, któ- 
rego nazwiskiem przezwano jakiegoś konia w Wied- 
niu, dowiedziawszy się o zwycięstwie awego „chrześ- 
niaka* wysłał z Ameryki wspaniałą dere dla konia 
i czek dla żokieja. Historja turfu angielakiego zna 
fakt, że Sir Tatton Sykes wzbudził niesłychany en- 
tuzjazm w dniu, kiedy poprowadził do wag derbi- 
stę, który nie należał до niego, ale który nosił je- 
go nazwisko. 


Dziwnem jest zaiste, że reklama przemysłowa. 
zwłaszcza w Ameryce, nie pomyślała jeszcze o wy- 
zyskaniu 
koni 


ЕЕЕ ИЕЫ ТЕДИ НДЫ Wrath 
jako pra da GO I by: służyć КЛИ. 
klacz br. Kińsky'ego, zwyciężczyni Grand Natio- 
nal'u, która startując następnego roku w tejże na- 
grodzie, została otruta i padła martwa po pierw- 
szej przeszkodzie. Zoedone otrzymała swoją na- 
zwę od energicznie reklamowanego wówczas w An- 
glji napoju bezalkoholowego. 

Wkroczenie reklamy do wyścigów mogłoby 
dać w wyniku, że biegałyby u nas w Derby konie 
nazwane: „Radion sam pierze“, „Jedzcie czekola- 
de Plutosa* i t. p. 

Niech te uwagi będą bodźcem dla pp. hodow- 
ców dla staranniejszego i bardziej oryginalnego na- 
zywania koni. 


Publiczność na wyścigach w Warszawie i zagranicą. 


ЖАС dyon] sto аА А Со 
gloryfikowania wszystkiego, co obce, ca zagranicz- 
Mogłem to stwierdzić 
w dziedzinie organizacji wyścigów konnych, zwie- 


ne, jak właśnie my Polacy. 


dzając w ciągu lutego i marca tory wyścigowe w 
Cannes, Marsylji, Nicei i wreszcie w Wiedniu (wy- 
ścigi kłusaków), gdzie, wbrew powszechnemu mnie- 
Кап раш сос mia co: Bostik 0 
piej Różnica leży przedewszystkiem 
z orta аай milioner tb о, 
БОГО © wez Оло оого 
КЕЙ наа) Ko E З а тА Е 
kał гі wygrać musi, 
a w każdym razie powinna, i w tem właśnie tkwi 
kdo ЕКШЕ ача оеша н атт Cel REG 
wodów niepowodzenia w grze; — publiczność zaś 
zagraniczna traktuje wyścigi bardziej ze stanowiska 
sportowego i dlatego łatwiej przyjmuje przegraną. 
Publiczność warszawska w razie przegranej, 
szuka 'jej przyczyn w nieuczciwości żokieja, trene- 
ra, nieraz nawet startera; — publiczność zagranicz- 
na nawet o lem nie myśli. Coby się naprzykład 
działo u nas wśród graczy, gdyby starter zostawił 
na starcie faworyta, za którego według tamtejszych 
prawideł nie zwracanoby stawek! Oczywiście 20- 


niż u nas. 


z pewnością że 


kieje do następnega wyścigu musieliby chyba od- 


lecieć aeroplanem. Zagranicą wypadek taki 
dziwi nikogo, publiczność rozumie to dobrze i 
szuka winnych tam, gdzie ich niema, godząc się 


z niepowodzeniem. 


U nas dla jednego konia robi się po dwa i 


trzy falstarty, tam takiego konia zostawia się 


„Cudze chwalicie, swego nie znacie“, 
bez сегетопјі na starcie i nikt nie protestuje. Pro- 
szę mi wierzyć, że zagranicą dyrekcje wyścigów 
nie robią sobie tylu ceremonji z publicznością ca 
u nas; о zmianie wagi jest tam notatka gdzieś na 
jakiejś tablicy, o której istnieniu wiedzą tylko do- 
brze wtajemniczeni. Za bilety wstępu płaci się po 
40 fr. (około 14 zł.), a publiczność, zapłaciwszy dro- 
go za wstęp, szuka rozrywki, gdy tymczasem na- 
sza publiczność w zapamiętaniu gry szuka ciągle 
złej woli, której najczęściej niema. Publiczności 
zagranicznej znacznie trudniej orjentować się co do 
szans koni w wyścigu, gdyż na wielu zagranicznych 
torach niema żokiej obowiązku wyjeżdżać swego 
konia na płatne miejsca, a tylko przymus istnieje 
co do pierwszego miejsca. 


Zwiedziwszy w ciągu dwóch miesięcy te czte- 
ry tory zagraniczne, musiałem dojść do przekona- 
nia, że dyrekcja warszawska obchodzi się z nami 
jak z jajkiem. Dla przykładu przytoczę wypadek 
jeden z wielu: jakiegoś śmiałka, który ośmielił się 
obrazić żokieja na zostanie na starcie podczas wy- 
ścigów w Nicei, oburzona publiczność sama odda- 
ła w ręce policji. А u nas? U nas żokiejów bije 
się laskami, rzucając kamieniami w Bogu ducha 
winne konie. Zdaje mi się, że wina dyrekcji leży 
właśnie w tem, że pozwala na tę swawolę publicz- 
ności, a tem samem upoważnia ją da dalszych wy- 
kroczeń. 


Na jedno tylko należałoby zwrócić uwagę — 
to na swawolę żokiejów na starcie Falstarty za- 


granicą prawie nie istnieją — u nas zaś są zjawi- 
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skiem niemal codziennem, a to dlatego, że żokieje 
nasi wiedzą o tem, iż start będzie powtórzony i 
czekają na najdogodniejszy dla siebie moment. 
Gdyby zaś wiedzieli, że tych falstartów nie będzie 


i że grozi im naprawdę pozostawienie na starcie 
i, w dodatku, kara — staraliby się ruszyć odrazu. 


Z. Woyciechowski. 


Handicapy Klasyfikacyjne. 


UWAGI: Centaur 52 +H ena EU 
Gi da 50 — Hibualier 5 
l-a Klas, hepy zostały doręczone Redakcji Tabahi 50 +w | CEA - 
d. 22 i jmują również i ó- Lassie 50 | | Geraz 50 - 
2 lutego i obejmują również konie, któ гази ЕН ме: БА i 504 Fig 
re nie zostały zamianowane do Hcpów Garparon ЕТ н | 
Otwartych do 50 kg. włącznie, 
2-о Klas hep 4 l. ist. został zrobiony w skali 
o | kg. niższej niż Oficjalny Hep. (Pirat | 
\ z 4 1. i starsze — 2,100 mir. 
65 — Pirat 66), 3 letnich w skali о 2 kg- 
niższej (Szeryt 63 — Szeryf 65), 4 1. Pim 65 А pł. Dziryt 56 
3-о W ostatniej kolumnie +n kg. oznacza o ile 41 Batiar 644 nh 5 1. Farmazón 56 
więcej koń otrzymał w Otwartym hcpie, 4 ) бага А = А I z A Sa 
р kg. ile mniej, w. r — waga równa, pł. Forward 64 $ 51 АТА Чү aiz) 
n. h. -nie handic: a lędnie- 11 Galante 60 A У UI 
pac: RECE WOW EE" GR 62 а | A Parna в H 
niu różnicy skali). 4 |. Ghazi 81 . 4 L Etyl 5% —! 
ma 41. Samson 6% -% 5 1 Figara Бо 
_ Sletnie — 1,600 mir. 6 |. Menzalage 594 4 bl Ardnehne Si we 
Falada 63 п. h. Fenomen 54% 4) рамо ll 58} nh | 51, Florestan 5 +2 
Fnunt би ы Already 54 Еа 584 Ę pł. Invit 54 n h. 
Szerył 63 Fame | 52 4 L Ibanez 59% | | pł Goliath 54 T 
Arrow 60 | Haza 52 6 |. Tamerlan 59% —2 5 1. Niobe 52 Е) 
Bohun II 61% Dzika П 52 5 L Oleś 59% 7 5i Wichura 52 nh 
Fanlara 59 Aranka 52 4 |. Episod 58% ` 5l Łaskawa P 52 —! 
Cerea ЕЯ Hong Kong 53% 41. Karat 58 h 41. Grymas 5 n h. 
lasa 60 Awintor 535 ë Li Dollar 58; А 41 Ваката? 58 =% 
Bascule 574 Figara П БЕП 51. Wulkan 584 l Š 1. Ataman 53% ШЫ) 
M-m Bovary 57 Mamut 1 53% Б L Pan Prezm 581 ЗАК — 534 sr 
Chevalier 584 514 4 L Fabiola 552 41 Mah Yong 524 — 
Ewinir 56 514 IP Fk. 57 5 |, Vedette 53 +4 
Fagas 58 514 5 1. Colonel 57% 4 |. Eaperanto 524 +% 
Hagn 58 | 53 51. Herkules 57% 61. Edyhburg 53 -. 
Colombo 574 53 pl. Boruta 57 41 May Rose 50 +% 
КОД 57% 53 5 1. Frasquitta Il 55 4 1, Entre табове 511 --14 
Cyklon 11 57 Madryt 55 Ji 41UR saana 54 6 I. Epilog y nh 
Fatdon 56 Farandola 5] +1 41, Ma Jelouse 54 4i Cran Sly +14 
Half Teddy 56 Monte Carlo 52% ) 61 Eldorada 564 4] Fantomas 5IĘ nh. 
Fidela Si ł Нарава 25 +i 41 Zulus 55% 41. Mag 5 =z 
Arconia Б 'ilut 524 =. Ë z 554 =; 1 1. Dra 1 H 
Hosbis S +1 ткы 524 mę Braman = pass ADU JAJ 
Асап 55 nh | Gereza 504 -+14 
Gralath 55 „ | Ponteba 504 гар Zygmuni Narewski, 
Czart 55 J4 Fuolek 52 3 
vora.* Znany naszym hodowcom czołowy og Ba- 


LISTY DO REDAKCJI. 


Szanowny Panie Redaktorze! 

W artykule p. Jana Łaszkiewicza (Nr. 7, dwu- 
tygodnika „H. i S."), w rodowodzie og. Pali, Zadora 
wymieniona jest јако córka llluminata'y, wtedy: 
kiedy matką jej była Dorothea. 

Na tejże stronicy powiedziano o og. Rhein- 
weiniie, „Jest on jedynym klasowym ogierem w Pal- 


ace przedstawicielem nad wyraz cennej krwi Fer- 


fur, syn Fervor'a, jest koniem lepszej klasy od 
Rheinwein'a, wnuka .Fervor'a. Bafur zdobył Gol- 
dene Peitsche, Fervor Rennen i Landgrafen Rennen. 

Już w następnem zdaniu jest mowa o Harle- 
kinie, „który daje u nas klasowe konie, aczkolwiek 
exterieur'em i klasą należy raczej do ogierów mi- 
norum gentium* — mocno bardzo mocno! 

Co się tyczy exterieur'u tego rosłego, potęż- 
nego konia, to można mu zarzucić, że ma mostek 
nieco za wysoko i pomimo, że niema długich nóg, 
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robi wrażenie, że stoi na wysokich, dobrze usta- 
wionych. Zadnim nogom, aczkolwiek bardzo sil- 
nym, należy zarzucić, że są nieco wysunięte naprzód 
аа аана cza Pray итшЬус у motnożwiyi: 
dowanych w stawy skokowe piszczelach. Jest to 
koń proporcjonalny, doskonale ożebrowany, z dłu- 
Ra, szeroką partją zadu, rzadko kościsty, a co za- 
tem idzie z niemałą głową. Prof. Nathusius pisze: 
„Jeżeli chodzi о potężne kości, to głowa nie może 
być mała * 

Przytaczam tłumaczenie artykułu z rocznika 
„Vollblut'a* z roku 1922, o tym koniu nadzwyczaj- 
nego zdrowia, którego p. Łaszkiewicz niesłusznie 
zdaniem mojem zlekceważył. 

„Harlekin, wyróżniający się ogier p. Helfft'a, 
na krótko przed tegorocznym swym startem nader- 
wał sobie ścięgna i zakończył swoją karjerę wyści- 
йома. Potężny karosz, urodzony w 1914 roku 
w Weil, po Fels'e i zwyciężczyni nagrody Schwa- 
Benpreia Fecukie, matcefinnych dobrych koni, Jak 
Hausłreund, Hersenier, Hexenmeister 1, Hofwarp- 
nir, Heil dir Licht i t. d. odznaczył się w przecią- 
gu sześcioletniej zaszczytnej (kariery wyścigowej 
nadzwyczajną wytrzymałością, wiernością w wyści- 
gu i wszechstronnością. Rzadko się zdarza, żeby 
les: Eko а А Ы ааа 
пе zwycięstwo, prowadząc па 1,600 metrów „Hop- 
pegartener Ausgleich“, jednocześnie również pad 
бүк dami Шырыс n lll 
bert — Furstenberg — Rennen, dalej wygrał wyścig 
przeszkodowy przeciwko takiemu specjaliście jak 
Wellenbrecher i ostatecznie jeszcze bieg myśliwski 
potne czes А СЕК Осе: мый SS noa: 
D БЕЛЕ Ой К D 
aspa b ИТЕ ТЕЗА аттат) 
brawurowy wyšcig z Traum'em, za pierwszym ra- 
zem jako drugi za ogierem p. Haniela w Gladiato- 
ren — Rennen przed Gibraltar'em, Skarabee. Lor- 
beer'em i Tulipan'em, po raz drugi w Kincsem 
Rennen, gdzie po zaciętej walce został pobity o szy- 
Ję. Nie mniej zaszczytnem było też jego połowicz- 
ne zwycięstwo w Chamant Rennen, gdzie zmu 
sił Einsiedler'a niosącego trzy funty nadwagi do 
wyścigu łeb w łeb. Razem wziąwszy ogier ten 


RT Kr B 


Merci Ginie Zdenek no: 
czem wygrał 18 płaskich i 10 przeszkodowych wy- 
ścigów, cyfry te mogą śmiało oznaczać rekord dla 
kona Gg kia а стао. АН pwn 
па plaskim torze 343,420 mk. i 221,740 mk. na 
przeszkodach, w sumie zatem 565,160 mk, czyli 
nieosiągniętą dotąd w niemieckim sporcie cyfrę 
Pytanie, jakim będzie dalszy los tego ogiera — 
podobno ma być postawiony jako reproduklor, со 
byłoby bez wątpienia najrozsądniejszem rozwiąza- 
Ale już teraz możemy wyrazić lek- 
kie powątpiewanie, czy kiedykolwiek otrzyma do- 
brą klacz. Większość niemieckich hodowców za- 
wsze jednak woli angielskiego ogiera trzeciej kla- 
sy. niż konia krajowego, choćby był lepszej П-еј 
klasy, nawet gdyby miał za sobą taką karjerę wy- 
ścigową jak Harlekin", * ' 

Reasumując wszystko, co o Harlekinie wiem 
i widziałem, życzyłbym sobie bardzo, żeby taki 
koń się w stadzie Ktery-Szepietów urodził, wycho- 


niem sprawy. 


wał, biegał i stanowił. 
Wyrazy prawdziwego poważania załączam 
Stanistaw Kierznowski. 
(jumior.) 
Szepietów. 9 kwietnia 1929 r. 


OD REDAKCJI: Dla ilustracji kar;sry wyścigowej Harlekina 
podajemy statystyki (Spot Welt Nr. 249 = r. 1928) 
т. 1917 i 1919. 
Rak 1917: 
1) 3 |. Pergolese po Festina M. 227.000. 
2) 3 1. Landgraf po Louvier „ 210.000 
3) 4 |. Meridian po Nuage „ 106.100 


4) 3 L Aversion po Nuage К 


5) 3 l Harlekin ро Fels 8 
Rok 1919: 

1) 41 Traum po Polymelus M. 167.100. 
2) 3 l. Eckstein po Dark Ronald - 178.100 
Она Farto < 171.700 
4) 3 1. Gibraltar ро Nuage „ 130.400 
5) 3 1. Rosenritter ро Fels WW 15.528 
6) 5 l. Harlekin ро Fels | 106.750 


Prix des 


S$Sablo ns. 


(Korespondencja własna.) 


W słonecznej Francji, meelingi wyścigowe są 
już w całej pełni. Na pierwszy ogień poszły tory 
wyścigowe w Enghien i Auteuil, w ślad za któremi 
otworzyły swe podwoje i tory „płaskie”. 

І tak, po Maison-Laffitte, St. Cloud i 


blay — kolej przyszła na Longchamp 


Trem- 


Towarzystwo Zachęty dbałe zawsze o bogaty 
i ciekawy program, wystąpiło i tym razem, dnia 7 
kwietnia, z programem doskonale ułożonym i pod 


każdym względem interesującym. 


Prócz парт. „Sprzedażnej*, przeznaczonej jed- 
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nak dla koni lepszej cokolwiek kategorji, bo szaco- 
о ана ОН а 20-ta- 
ПА аа ЕЕЕ ЕВА 
była nagr. „des Sablons“, wyposażona suma 00.000 fr.» 
a przeznaczona dla czteroletnich i starszych. Waga 
58 kg. — bez wzgledu na wiek. 

| tutaj, tak jak w „Wielkim Steeple Chase handi- 
cap'ie*, nagroda przypadła laureatowi wyścigów 
nicejskich 4-roletniemu og. Rovigo, po (Faucheur 
i Ramondie), własność księżnej de Faucigny Lucinge, 
dosiadanemu przez G. Vatard'a, a trenowanemu 
przez H. Counta, z Chantilly 

Wynik gonitwy tej był pod pewnym względem 
sensacyjny; jego finał mianowicie był taki. jak by 
to był handicap, — mistrzowsko zestawiony. 

Po wycofaniu wszystkichpięciolatków i starszych, 
do chorągiewki startera zgłosiło się 9 tzterolat- 
ków wyłącznie. Z tych dziewięciu koni, sześć 
pierwszych — minęło celownik z różnicami krót- 
kiego Ња!!! 


Był to, naprawdę, widok tak piękny i tak da- 
СКЕ tego, nadzwyczaj- 
nego wprost wyścigu, pozostanie na długo w pamięci. 

наан SL Ls ch przez 
ЖОКЕ Ер mms: 
уте НЫ ТЕРҮ, АНЬ тапан 
walkel 

Ludzie i konie, — dali z siebie wszystko chyba, 
co mieli najlepszego: siłę, energję i ambicję. Cięż- 
kr zowie te. СЬ аласа а ае 
dzia u celownika. 

To tez gdy wszystko siç juz skoñczylo, kiedy 
ан o о аа роосу. 
а а ано АОИ 
cały, publiczność, jakby jeszcze pod wpływem sil- 
nego wzruszenia pozostająca, z zapartym oddechem 
oczekiwała wyroku 

Tablicę z numerami podciągnięto wgórę wresz 
cie: 1) Rovigo, 2) Motrico, 3) Palais Royal, 4) Kan- 
tar. To oficjalnie. Nie oficjalnie zaś: 5) Balmoral, 
6) Guy Fawkes. 

Różnice: krótki leb, krótki łeb i krótki łeb. 


Znowu — oficjalnie, Nieoficjalnie: dwa następne 
konie z temi samemi różnicami. 
Czas: 2 m. 166/% sek.  Totalizator: 31 za 


5 fr. Wyrok przyjęto burzą oklasków, a dzielnych 
jeźdźców i ich pupiłów witano, wprost, owacyjnie. 

Miało się wrażenic, patrząc na owacje te, że 
wszyscy wygrali w tym wyścigu. Rozradowane twa- 
КАЕ се З л АНЕ bite, Н 
rzy tych i rąk była tam ilošë—niezmierzona. Bo wy- 
ścigi w Longchamp— to uroczyste święto dla paryżan. 
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Już od 10 godziny rano olbrzymie tłumy po- 
dążają Чо lasku Bulońskiego. 

Pierwszy, naturalnie, ciągnie ludek paryski— 
жул bywalcy pelouse a Rzetelnf nie rzadko 
GENUA WWE утс саа WB ZEW 
Mężczyźni — w  zawadjacko na ucho naciąg- 
niętych kaskietach, kobiety — w skromnych, 
ale бал! АНЬ odka 
kach, dzieci Wszystko to ciagnie 
przedewszystkiem do lasku Bulońskiego, aby, ро 
spożyciu tam przyniesionego ze sobą śniadania, 
ruszyć następnie, już ławą, na plac wyścigowy 

Znacznie już później, lecz conajmniej na go- 
dzinę przed rozpoczęciem się gonitw, zjeżdża elita 
paryska. To znaczy: cały świat sportowy, arysto- 
kracja, dyplomacja, koła artystyczne i literackie, 
banki, wielki ‘przemysł, wielki handel... Ludzie, — 
których wszyscy znają, i ludzie — których mkt nie 
zna. Wreszcie na końcu ci, czy te, dla których 
większa bodaj część tej eleganckiej publiczności tu 


zawsze, 


wreszcie. 


przyjeżdża: wielkie domy mód, ze swoimi sztabami 
pociąwających manekinów. Piękne paciete w piek: 
niejszych jeszcze niż one same toaletach, z wdzię- 
kiem właściwym chyba rodowitym paryżankom tyl- 
a, PAP SSD at рари 8 
du Diari ic arma Pia [гдан ау ЛАМ 
MOGE bysbyly zdalne tedyn реа сно о 
eos r EE Aba Н as bagus: 
m snn modele а p 
tro cały Paryż, a zatem — świat cały, mówić bę- 
dzie. 

Wróćmy do zwycięstwa Ravigo jednak. 

Мусс ter. jak jaz zaznaczyłem, przeźliczć 
ny jako widowisko sportowe, selekcyjnego 
dania swego nie spełnił jednak. Nie wskazał ko 


za- 


ШЕ САКОО УЗА АН. hpa DO аа. 
WIE suspa уш AD сы: 

Rovigo wygrał, bo warunki wyścigu złożyły 
się dla niego, jak nie można lepiej. Szybki i for- 
mą górujący, bo z Nicei i Cannes przybyły, wyści- 
gu fałszywego, bo rozegranego na ostatnich 1,200 
metrach, z niebywałą furją jechany przytym przez 
Vatarda, — przegrać wprost nie mógł i mówić się 
zdaje żle o nim to, iż w tych warunkach: wygrał 
о nos zaledwie. 

Тет jednak, co wyżej powiedziałem, nie pra- 
gnę, bynajmniej, zmniejszyć rzeczywistej wartości 
Roviga. Jest on koniem pożytecznym, dobrym mo- 
że nawet. Jest przytem, ро ojcu, półbratem Nid 
d'Or'a, który tak jak on wygrał tę nagrodę w 1926 r. 
w barwach ks. Decazes, tylko, że w czasie о 7 sekund 
lepszym. 

Najzakanczenie dodać jeszcze mase FS) 
grodę „des Sablons* wygrywały przedewszystkiem 
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pięciolatki, następnie czterolatki, a jeden jedyny 
raz tylko wygrał ją sześciolatek. Był nim słynny 
Le Sancy. Dwa razy ubiegał się on o nią. Pierw- 
szy raz przegrał do Archerona, w następnym jed- 
nak już roku łatwe odniósł zwycięstwo nad May 
Pole i Phlegetonem. 


W następnej korespondencji omówię szczegó- 
lowo nagrodę „Vauteaux* dla 3-letnich klaczy na 
dyst. 2000 mtr, będącą, poniekąd wstępem do 
„Prix de Diane" (Polaka парт. Liry). 


Lista reproduktorów arabskich. 


BAKSZYSZ 1901 r. (llderim— Parada) hod. R. ks. 
Sanguszki ze Sławuty. 


4 |. og. Flisak 18,250 zł. 
4 |. og. Fetysz 6,400 „ 
4 |. og. Fakir 5,200 „ 
4 |. og. Floks 3,780 „ (33,630 zł.) 


WALLIS H. 1918 r. (Wallis |—Halabarda 11) hod. 


St. hr. Czackiego. 
31. kl. Dywersja 13,400 zł. 
3 |. og. Poryck 6110 , 
3 L kl. Watacha 3.300 „ (22,810 zł.) 
AGHIL-BRANKA 1905 r. (AghiLAga—Branka) hod. 
Florentyny Cieńskiej 


5 1. og. Aghil 8,660 21. 
3 1 kl. Branka 1.600 „ 
Арон 1,180. 
3 |. og. Ati II ОД 
3 | ор. Bey 60 „ (12,620 z}. 
MUEZIN 1912 r. (Ali Pasza—Sarolta) hod. R. Кз\ 


Sanguszki ze Sławuty. 


41. kl Hydra 3,390 zł. 
4 | og. Halim 1.240 , 
4 |. kl. Hegiera 1.140 „ 
5 1. kl. Bella 1,090 „ 
3 |. og. Janczar 120 . 
5 1. kl. Glorja 100 „ (7,080 zł.) 


NARZAN 1913 r. (Kubiszan— Alaska) hod. R. ka 
Sanguszkizze Sławuty. 
3 |. og. Ibrahim 4,990 zł. 

31 kl Izis 240 „ 
MAHOMET 1913 г. (Orjent—Pojata) hod. R ka 
Sanguszki z Gumnisk. 

3 |. og. lbn Mahomet 3,530 zł. 

4 |. og. Hedżar 1.390 „ 

6 |. og. Figiel (4,920 zł ) 
BURGAS 1907 r. (Obejan Szerrak—Seglaui Dżed- 


ran) oryginalny arab. 


3 1. og. Golf 2,720 zł. 

3 | kl. Grenada 1,880 „ 

3 |. kl. Gawęda 

31 kl Gracja Il = (4,600 zł.) 


MUSTAFA 1917 r. (Derbent—Przyjaciółka) hod. 
J. hr. Potockiego 
4 |. og. Koral 3,600 zł. 
4 1. og. Ali I 80 „ (3.680 zł.) 


AMURATH-GINDRAN 1906 r. (Amurath Gidram— 
Przedświt) hod. st. Austr. w Radowcach. 
4 | kl. Tęcza 2,750 zł. (2,750 zł. 


MOHORT 1912 r. (Bachmat—Algebra) hod. R. ks. 
Sanguszki ze Sławuty. 
5 |. kl. Grozinka 1,440 zł. (1,440 zł.) 


SELIM 1 1909 r. (Selim Szumka) hod. Е. Cieńskiej. 
3 1. og. Effendi 1,300 zł. (1,300 zł.) 
31 og. Wezyr = 


KAWAKAB ог. ar. (Francja). 


płn. og. Kaby 900 zł. (900 zł.) 


JUNAK 1916 r. (Dżelfi Mlecha—Gosposia) hod. R. 
ka. Sanguszki z Gumnisk. 
3 L. kl. Leila 740 zł. (74021) 


ARABI PASZA 1904 r. (Sembat—Pojata) hod. R. 
ks. Sanguszki z Gumnisk. 


3 1. og. Hamit 600 zł. (600 zł.) 


ILTIS 1909 r. (Derwisz—Dewiza) hod. R. ks. San- 
guszki ze Sławuty. 


41. kl Czajka 540 zł. (540 zł.) 


RICORDO 1905 r. (Athos—Stella) hod. |. hr. Po- 
tockiego. 
3 |. Pielgrzymka 240 zł. (240 zł.) 


NANA-SAHIB 1907 r. (Selim Smyrna) hod. at. 
4 |. kl. Nana 140 zł. 
4 |. kl. Marusia Il 80 n 


AMURATH XIII 1907 г. (Amurath— Gazlan ЇЇ) hod. 
st. Austr. w Radowcach. 
3 |. kl. Lama 60 zł. 
3 |. kl. Wierna — (60 zł.) 


EQUATOR 1905 r. (Arslan —Melpomena) hod. R. 
31. og. Abd-EL-KRIM — 


(220 zł.) 
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P Si pue Ri: 


K ro nik a. 


Krajowa. 


Z płacu mokotowskiego. 


O ile zima tegoroczna sprzyjała znakomicie 
robocie koni, o tyle znowu wiosna jest dla treningu 
wręcz fatalna. Ciągłe przymrozki ranne powodują 
zamarzanie ziemi, przez co tworzy się twarda sko- 
rupa. Oczywiście o ostrej robocie w takich warun- 
kach marzyć nawet nie można. Coprawda koniom 
wiele nie potrzeba. gdyż są już doskonale wygalo- 
powane i wymuskułowane. jednakże brak im choć- 
by paru ostrych galopów 

Z wyżej wymienionych powodów wynika, że 
w pierwszych dniach przewagę mieć będą konie, 
które zimowały na wsi, a co za tem idzie mialy 
i lepsze warunki treningu wiosną 

Chcemy podać czytelnikom tylko subjektywne 
wrażenia, które konie są dardziej zaawansowane 
w robocie. 

Кес е steen., zimujących w Warszawie 
najwięcej ostrej roboty miały konielze stajni publicz- 
EE УМНАН WZA A ЖАКЕ. 
ko. Z koni lepszych Ghazi wygląda więcej w „cie 


nej 


le“, natomiast Frasquitta lÍ jest już podciągnięta. 
к л gia Lodi 
Apr А такт wao Pie (e. Michalezzk) 
Erudyt i Extaza ze starych a Falada, Florimond 
i Arrow, z trzylatków wyglądają świetnie. obłożo- 
muskułami, błyszczą porządkiem i zdrowiem, 
aczkolwiek ostrożniej od innych robione. 


ne 


Przed tygodniem przyszły na tor konie stajni 
„Ktery-Szepietów* (ir. Matczak) 
w Kterach, Na koniach znać staranną zimową i wio- 
senna robotę. Najwięcej „fit są może: Bramin, lbanez, 
Monte Carlo, Famfara И і Maur. Zyskała bardzo 
przez zimę M-me Bovary, mniej trochę Ewiatr. 

Bardzo dobrze zimowały konie p. W. Zakrzeń- 
skiego (tr. St. Kowalski). Najforsowniej robiony był 
Ali Baba' oraz ze atarszych Tamerlan i Dollar. Do- 
Шай Наа Ка ааа Шол 
dycji Arconia i Aranka. 

Z koni p $ Mroczkowskiego (tr. Karwacki) 
najlepiej przezimował Herkules. chociaż i trzylatki 
Filut i Madryt robią bardzo dobre wrażenie. 

W stajni A. hr. Morstina (tr. Gawron) niezbyt 
dobrze zimowła Bascule. Teraz jednak poprawiła 
mię znacznie. Mało zmienił się Harpagon, bardzo 
sie poprawiła Hurysa. Konie są już zaawansowane 
w robocie 


ktore zimowały 


Kapitalnie wyglądą Colonel 
KO B Н) Куу ma 
podobno biegać na płoty, oraz Samson, który jest 
w porządku. Wszystkie konie są bardzo wygalopo- 
wane, aczkolwiek w „ciele“. 

Dziesięć dni temu przybyły na tor konie p. K. 
Dzierzbickiego itr. St. Balcer) — Dziwo II, Dziryt, 
Aureljus wyglądają bardzo dobrze i są już wcale 
poważnie zaawansowane w kondycji 

Z koni stajni „Lubicz* (tr. Dugan), najwcześ- 
niej będzie gotów Figaro, najmniej potrzebujący 
roboty, zaś Farmazon, Hora i Haza są jeszcze bar- 
dzo w „ciele“. 

Znajdujące się w treningu u trener Żubra ko- 
nie ze stajen: Н ks. Lubomirskiego, L. J bar. Kro- 
nenberga oraz K hr. Zamoyskiego i M. Radwana 
wyglądają bardzo dobrze. Najwięcej posunięte w го- 
kocie wydają się: Zbir. Boruta i Egmont. 

Doskonale przezimowały оН JB, Szwejczł 
ЕВА) Faust, Fordon, Figara Бн 
ао Таса Faulara i Faranda oknie GAL 
żówewmadzieje. Ос Исе oczy wazyaikich оо 
сопе są na Fausta, któremu w dodatku nazwiska 
а е ТАШАП А ГОА. 


9 p. Strzelców 
Pan Prezes, 


КОКТЕ JE пао авар Es 
Plisowskiego (tr. Górecki), o których powiedzieć 
można tylko, iż są bardza podciągnięte. 

Forward i Granat p. E. Grzybowskiego (tr. 
Klamar wspladaja daskozale Боп O AJ 
Etyl. Poza tem stajnia nic wyróżniającego się nie 
posiada! 

Kok НЕЕ, Gesi Re 
roman p. B. Peretiatkiewicza (tr. właściciel). 

Poprawił się Awiator p. Dobieckiego oraz Pon- 
teba p. T. Przyłęckiego: obie te stajnie trenuje tre- 
ner Gruszka. 

Świetnie przezimowały znajdujące się u trene- 
ra Paszkiewicza: Wulkan i Frascati st, Topór, oraz 
Mah Yonga p. В. Hessena. 

Bardzo dobrze zimowały Parnas i Niobe р. М. 
Butkiewicza (tr, Włosek). 

Ogromnie wyrobione przyszły na tor konie 
p. L. Dydyńskiego (tr. Sudek). Doskonale wygląda 
Valibal, który duża przez zimę zyskał, oraz Flore- 
stan i Half Teddy. 

Ze stajni I p. UŁ Krechowieckich (tr. Modzelew- 
ski)Pirat na wiosnę biegać prawdopodobnie niebędzie. 

Z koni zagranicznych p. L. Szweitzera najle- 
piej rusza sią Escalibor. Bardzo forsownie robiony 
jest Esperanto p. J. Rosińskiego (tr. Gąsowski). 
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аа mA Walas Баста а 
ЖОККО ШЕ dz ARE Prz ко s 
szczególnym stanie. 

Bebzewzcikeh TEM: Gr Наш c IE kanila 
(tr. Szyszkowski). 

Z n er iMoczydle Коше p. MORG a i 
Cn НЕВЕ Баг Дайте КРар И ада 
zeszłego roku Latawiec. Wszystkie konie są już za- 
awansowane w robocie. 


Konie p. M. Bersona (tr. Cieślak) jeszcze są 


w Lesznie. Prawdopodobnie przyjdą na tor posu- 
nięte już w kondycji. 
Konie |. hr. Alvensleben-SŚchonborna i 17 p. 


Ułanów nie przyszły jeszcze z Bydgoszczy. 

Wszystkie te uwagi mogą być mylne, zwłasz- 
cza, że z powodu przerwania prawidłowej roboty 
bardzo trudno się orjentować, 


Ministerstwo Rolnictwa podaje do wiado- 
mości pp. hodowców poniższy komunikat: 

„Departament Chowu Koni Ministerstwa Rol 
nictwa zawiadamia pp. Hodowców, że zgłoszenia 
na sprzedaż ogierów da stad państwowych, kiero- 
wać należy do właściwych Państwowych Stad Ogie- 
rów w terminie da 15 maja r. b. 

ЕО ogier jzusdawódniasem 
pochodzeniem od lat 3 do 8 włącznie". 


RADJO Komunikaty z wynikami gonitw na- 
dawane beda każdega dnia wyścigowego w sezonie 


wiosennym © godz, 20-ej wieczorem. 
. 

Wielkopolskie Towarzystwa Wyścigów Hon- 
nych podają poniżej wyjaśnienia dotyczące: 

1) Programu Tarnowskich Gór. 

Dzień 9 maja gonitwa | i 2-ga 
То. * 2-ga 

słowo „żadnej“ oznacza właśnie, że koń nie 
wygrać ani handicapu, ani sprzedażnej, ani loteryj- 
nej nagrody 

Dzień 8 шаю gonitwa | należy: rózumieć: 
za każde 500 zł. wygrane powyżej 2,000 21, wygra- 
nych w 1928 r. | kg. nadwagi, acum do do 10 kg. 

Gonitwa 3-сіа: słowo ogółem јако zbyteczne 
zostanie skreślone 

2) Warunków í Prawideł Ogólnych, gdzie ma 
być, że wygrane sumy w płotach i przeszkodach 
w r. 1928 29 liczy się w gonitwach płaskich tylko 
w pałowie. 


mógł 


+ 

Rtm Konopka nabył ze stajni margr. i A. br. 
Wiełopolskich 4 |. og. kaszt. Episoda (Harlekin 
i Combres) z tejże stajni p. Gutowski nabył 41. og 
kaszt. Andiamo (Manton i Guadiana). 


Płk. M, Butkiewicz swoją stajnię 
wyścigową 3 |. kl. Precioza (Armenier—Purytanka) 
i 2 1. og. Cyrusem (Coriolanus—Avanti). Oba po- 
wyższe konie stada р. K. Piaszczyńskiego ze Snop- 
kowa. Ponadto płk Butkiewicz nabył do stada kl. 
Bandurę (Maszodic Bangle), która została pokryta 
Fakirem. 


araci 


Wiadomości ze Stad. 


W stadzie Łopuszna p. Z. Dobieckiego przy 
były następujące źrebięta, wszystkie po og. Stav- 
торо! 

1) Dygniłarz — ogier 
matka Roksana 

2) Defiłada — klacz gniada, urodzona 16.1l—matka 
La Renteria 

3) Dochód — ogier gniady, urodzony 23.ll—matka 
Intrata 

4) Dewiza — 
Polette. 

5) Dyspuła — klacz gniada, urodzona ZB.]Il—mat. 


gniady, urodzony 25.1. 


klacz gniada, urodzona 21.ll—matka 


ka Ciocia Basia. 
Na wyżrebieniu są Kaśka i Danae. 


Ze stada Gałowo 

Stado ай GAMIE ДА ИСИ Йа: 
dale е Чою И EEEIEE EEE 
gloarabskich i pół krwi angielskich zapisanych do 
kim R chipa aa 

Obecnie dawiadujemy się. że powstaje tam 
Ko ech ПЧК С er n mó! w 
W skład tegoż wchodzą matki stadne: Cylla ро 
Maaz i Dada por PE Nis sr is А Г ТОО 
pick po Picton zwyciężczyni Oaks w 1921) Mitel- 
le po Albula i Nita po Abobaum. Obecnie zaku- 
piona została do stada 10 letnia Łaska po Łomie. 
Klacz ta reprezentować będzie w Gałowie krew 
dziś stojącego w Altefeldt Кота i bezcenne wprost 
potomstwo słynnej Kinscem. 

Wysoką pół krew reprezentują klacze Balla- 
dyna po Minnesold, Bająderka po Minnesold i Ci- 
garette po Laramee. 

Da odstanowienia powyższych klaczy użyto 
ogierów Dissension, Parsifal i Kings Prize, syna 
Marco, którego potomstwo od dwuch lat wyróżnia 
się stale w Anglii. 

Wśród młodzieży po wyżej wymienionych 
matkach wyróżniają się ogierki po Balladynie: Fa- 
Giaur po As des As i Halban ró- 
Gribouille 


rys po Dealer, 
wnież po As des As, po Nitelle ogierki 
pa Maka i Helea КАЕ уак qa даай! 
Тарсо о ЕСЕД СЙ 
О ГАЯ 
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Nr 8 — — ЗНО" 
Stado Golejewko. 
21V. kl. Cosima ur. og. gn. ро og. Harlekin. 
61V. kl. Bijou ur. kl. kaszt po og Harlekin- 
6JV kl Bajka ur. kl. kaszt. po og Harlekin 
71V kl. Lotos ur. og. gn. po og- Harlekin. 
ВЛУ kl. Malaga ur. og. gn. po og Harlekin 
121V kl. Bavarde ur. kl. kaszt. po ag. Harlekin. 
121% kl. Quagga ur. kl. kaszt po og. Harlekin. 
Stado Leszno. 
15.IV, kl. Alcantara ur. og. po og. Villarsie. 


Royal Function Do stajni wyścigowej Kon- 
slantego hr. Zamoyskiego i p. M. Radwana przy- 
była z Francji 3 letnia klacz szpakowata Royal 
Function po Royal Lancer (Spearmint i Royal Fa- 
vou: po White Eagle) i Lady in Waiting (San Sou- 
ci l i Lady Moira, po Sir Visto) urodzona w sta- 
dzi Е. bar Rothschilda, Royal Function dwulatką 
nie biegała, lecz była w treningu. Po skończonej 
karjerze wyścigowej klacz według umowy 
przejść do stada Kresowej Spółki Hodowlanej 


м 


та 


Stajnie treningowe. 


Stajnia W. Verkay'a. 
trener A. l'acurko żokiej J. Szyszkowski 
‚ og. kary Arpad (Alaric Victor i Platina) 
og. gn. Zulus (illuminator i Salamandra) 
‚ kl. gn. Zagadka (Huszar lli Paolmodie Młoda) 
‚ kl. kara Lassie (Harsona i Lady Prime) 
| kl. kszt. Charming (Harsona i Csacsi). 
Stajnia S Endera. 
trenuje jeździec W. Raniewicz 1 
6 |. kl c.gn. Cecora (Bankar-ócsese i Cote d'amour) 
5 „og. gn. Arno (Alaric-Victor i Poinsettia) 
3 „og. кеті. Harry Langden (Baccarat i Mała Langden) 
2 , og kszt Indian (Confetti i Mała Langden) 
š 


шш L q. U 


Stajnia płk. Karatiejewa. 


5 1, Flos og gn. (Balthazar i Saffi), 
5]. Byle Jaki og. gn. (Mości Książe i Durna), 
41. Mista kl gn. i krwi (Manton i Durna). 


Stajnia K. Endera 


trenuje jeżdziec W. Raniewicz |. 


3 |. og. c.kszt Guzohan “(Kings Idler i Another 
Attempt) 

3 „kl. kara Linotte H (Harsona i Lavenda) 

2 „kl. kszt. lwa (Manton i Szegely) 


Mamut II (Balthazar i Mia 
ана eaa n las Emaan 
Mamut ао da a «kr 
ściciel a zarazem i hodowca poniósł więc dotkliwą 
stratę przed samym sezonem. 


Cara), 3 1. og 


zapowiadał 


Hajduka 3 |. og. gn. (Harrier i Hajadon) od 
Dado we le Abowibiom Schena gagi уйу 
R Kwiatkowski i Т. Charłupski Оріегек biegać 
będzie w nowych barwach: kurtka biała, dwa ama- 
czapka rękawy białe 
z granatową opaską 


rantowe pasy. granatowa, 


W Szepietowie jak nas informuje p. Stanisław 
Kierznowski, oźrebiły się 5 |. Witamina (Morgana- 
tici Waćpanna) pół krwi urodziła 9 kwietnia klacz- 
kę gniadą po Illuminatorze, 6 let. Kalina (Pocker 
i Nieboga) pół krwi po tymże ogierze dała 6 kwiet- 
nia klaczkę kaszt, Witamina, Kalina i 4 let, Ruleta 
(Morganatic—Riviera) będą wysłane jak było 
projektowane do Kter pod Шотіпаѓога 


nie 
lecz będą 
tego roku pokryte państwowym ogierem der Söge- 
nannte (Dark Ronald i Sati), który 
siedztwie 


stanowi w sa- 
Szepietowa w Wysokim Mazowieckim 
majatku p. Marjana Kiełczewskiego. 


УЛТ ОД amie zaa 


Anglja. 
Reigh Count zawiódł. 


Бою и w Abo о o 
ZEM przyj iza ааш ЕСШЕ Мт енд 
ogiera kaszt. Reigh Count. 
Hertz postanowila, ze koñ ten, majacy w Ameryce 
раа 
w Amelii! Nakoralnie а та Нал 
w „Ascot Gold Cup“ i w „Coronation Cup". 
Wkrótce po przybyciu do Anglji Reig Count uka- 
zał się na starcie w „Lingfield Handicap", wartości 
1052 funty szterl. (dyst. 1 mila — 1600 тїт). Od 
czasów Epinarda żaden francuski lub amerykański 
kmh ЕЕ рүн Cem ysi zali ca eh 
Count. Wagę w polu złożonem z 25 współzawod- 
„AK sil roz lo atom аа ib e 
stępny po nim Playboy — 7 at. 12 f, Parwitz— 7 st. 
10 Е, Guard's Parade — 7 st. 9 f.  lnne niosły 
mniej, dochodząc nawet do wagi 6 ston. 


Właścicielka jego pani 


odegrać takąż rolę i 


Już w paddocku słyszało się"zdania sportsme- 
nów, że amerykanin nie robi wielkiego wrażenia, 
że podobieństwo do Epinarda kończy się na tem, 
ШКЕАК Б TEA o EGAN Wid 
Р, U ma оаа 
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wyglądu Palais Royal 11, że ma lepsze tylnie parje 
Robił wrażenie przytem braku kon- 
Wszystko to ra- 


niż przednie 
dycji, gdyż miał sierść najeżoną. 
zem wywołała decyzję, że nie ma wyglądu pierw- 
był jednak 


ruszył jednak dobrze 


szorzędnego konia, faworytem (3:1) 
Chociaż tańczył na starcie, 
z czwartego miejsca, ше wykorzystał jego 
żokiej i okazał się na 4—5 miejscu za przednimi. 
Po przejściu połowy dystansu Reigh Count osłabł 


czego 


i kończył wyścig na jedenastem miejscu 
ЕЕС Кас 
wał kaszt. (Rock Flint i Quartette) niosąc 7 st. | Ё, 
EO ZS PS n ауте 
dosiadali nie żokieje, lecz jeszcze jeżdźcy, 'ucznio- 
wie żokiejskiej szkoły „Freadwell House School“. 
Ña zwycięzcy jechał A. Wragg. na Caballero — J. 
Galdwell, Jeździec A. Wragg. bardzo zdolny, w ro- 
ku zeszłym z powodu ciężkiego wypadku przez 
większą część sezonu nie dosiadał koni. 
ТЕНЕТ Countatanglicy 
twierdzą, że „nie jest to nadkoń, jak przypuszczali 
nasi przyjaciele = Ameryki" Uwzględniając jed: 
nak jego pierwszy występ ро podróży i różnice to- 
уу ER „mamy jednakinadzieję, że po аа 
NSZ рак Кый SUP dia swojej жс; 
która jest pewna, ze bedzie biegal z wiekszem ро- 


wodzeniem* 


Francja. 
Bois de Boułogne, 7 kwietnia. 
Prix des Sablona, 148,300 fre., 2,000 mtr. 
Rovigo 4 |. og. kaszt. (Faucheur i Ramondie) ks. 
de Faucigny-Lucigne ż. G. Vatard | 


I SPG Nr % 


Motrico — 2, Palais Royal — 3; b. m. 6 koni Wy- 


grane o głowę Też same różnice były między 


pierwszymi pięciu końmi. Czas 2 m. 16 12/100 s. 
Tot. 31 za 5 

Longchamp, 14 kwietnia. 

Prix Juigne. Fr. 100,000—2,100 mtr, dla 31 


SSAKI 
|. Cheval de Troie 3 ор. (Passebreuil — Catherinne 11) 
Wł Edward Esmond, ż. G. Garner—58 kg 
2. Justinien, og |. Bar. E. de Rothschilda ż. C. 
Bonillon—58 kg. 
3. Les Cluzeaux, 3 1. 
Duforez—58 kg 
Bez miejsca Amor 4, Porte Veine 5, Va Sans 
Crainte 6, dalej Erans, Imperieux, Barrabas, Epide- 
France, lvory, Mythe, Hedjaz, Univers III, Cadaval, 
Roi Mage, Aneres 
Wysrane pewnie ро walce o š dl. 4а idi. 


og. Wł. G. Beauvois, ż. G. 


Czas 2'28“. Тон. 271, 79, 25, 152: 10, 

Włochy. 

Rzym, 7 kwietnia. 

Premio Parioli, 100.000 lirów, dla 3 I 
k. 1600 mer. 
Zuho og. gn. (Havresac Il i L'Enigme) p. С. M. 

Fiamingo z. Andor 1 

Sunna — 2, Arno 3; b m 6 koni. Wygr o 2 dł. 


w | m. 41 s, 


Koni 


biura 


Towarzystwo Zachęty do Hodowli 
w Polsce z dniem 10 b. m. przeniosło 
do nowego lokalu przy ulicy Mazowieckiej 16. 


swe 


DO SPRZEDANIA 


С) G PE R Y. 

Soval, ciemno gniady ur. 1917 r. w Anglii, ро og 
Santair s. Santoi z kl. Sou Wester po Hu- 
гіссапо Il. 

Madiar, gniady ur 1917 r, Polsce. po og. Beregvol 
gy s. Bonavista z kl. Miranda po Makintosh. 

KLACZE. 

Łoterja, kaszt. ur. 1914 r. w Polsce, po og. Palmi- 
„ste s. Le Sancy z kl. Niobe po Batory pokr. 
` Sovalem. 

Autumn Hue, gniada ur. 1917 r. w Anglji, po og. 
Huon Il s. Ard Patrick z kl. Atumn Morn 


po Acclaim, pokr, Sovalem. 


| Pani Ola, gniada ur. 1919r. w Anglji, pa og. Sun- 


Ао а ГНА ksi 
po Galloping Simon, pokr. Sovalem. 
Dodo, kaszt. ur. 1920 r. w Austrji, po ор. Azutan 

s. Falb z kl Per Belle po Bon Marche, 


pakr. Sovalem. 


Szanaszet, gniada ur. 1920r. na Węgrzech, po og. 
Spiridion s. Магіароп z kl. Botlaeu ро 
Bogdany, pokr. Sovalem. 


Elektra, siwa ur. 1921 r. w Niemczech, po og. 
Anschluss s. Nuage z kl. Earły po Formosa 
pak: Double Us: 


Wiadomość: William VerKay, Warszawa, Warecka 8. 
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Г КАШ N DR Z SPORTSMENA 


Wyścigi w Warszawie (sezon wiosenny), początek о g. 4-е] p.p. 


=P 


KWIECIEN 5 Niedziela 18 Sobota 26 Niedziela 
= agr. Lir s 
98 Niedziela 7 Wtorek 19 Niedziela шз CA) у 
СОЕ тар 9 Czwartek (Przduce ia Laais 
30 Wtorek {1 Sobota Grabowskiego Шыл. 28 Wtorek 
im À Wotowskiego 
12 Niedziela SUEDE 
MAJ asza RE + 20 Poniedziałek 
иы... oso CZERWIEC 
3 Piątek 14 Wtorek 23 Czwartek — 
4 Sobota 16 Czwartek 25 Sobota | Sobota 


2 Czerwca NIEDZIELA 


nagr. DERBY i nagr. im. PREZYDENTA RZECZYPOSPOLITEJ 


4 Wtorek 11 Wtorek 18 Wtorek 27 Czwartek 
6 Czwartek 13 Czwartek 20 Czwartek 
8 Sobota 15 Sobota 22 Sobota 


16 Niedziela 
(Маат Jukilevszowa i 
nagr. XIV p. Ułanów 
Jazłowieckich} 


23 Niedziela 
(Марг. Kazienicks) 


25 Wtorek 


30 Niedziela 
(Handicapy Chambery. 
i Kordjana) 


9 Niedziela 


(Нер. Małopolski i 
Wielkopolski) 


Terminy wyścigów prowincjonalnych. Terminy główniejszych wyścigów zagra- 


(Tłustym drukiem oznaczono dni, w których zostaną ro- nicznych w 1929 r. 
zegrane wyścigi „Military”.) 


Radom 30 kwietnia, 3, 5 i 9 maja. Francja, 


29 Sobota Я 
a 


; ac р 7 Prix Daru (Bois de Boulogne) 4 Maja 
Tarnowskie Góry, 9, 11, 12, 15, 19 i 20 maja Pix Penalpa (Saind Chosd) Я a= 
Baranowicze, 9, 12, 16, 18, 19. 20 i 23 таја, Prix Leonce Delatre (Le Tremblay) Я В 
К е Prix d'Harcourt (Bois de Boulogne) 3 
Łuck a 14, UD 19, 20 maja- Prix Hocquart i Prix du Cadtan (Вож Ёй 
Poznań 26, 28, 30 maja, |, 2, 4. 6, 9. 11, 13, Boulogne) RF 12 
Priz Dollar (Bois de Boulagne) ч 16 


16, 18, 20, 22 1 23 czerwca (1 lezon). 


Prix Semendria (Bois de Boulogne) 18645 
15, 19, 22, 26, 29 września (II sezon). Paulen de Essai (Bois de Boulagne) "8 , 
Lwów 26, 28, 30 maja, 2, 4, 6, 9, 11, 13, 16, БЕТКЕ ена зот 
18, 20 i 23 czerwca (I sezon) ZĘ AAA ЕЗЕН 55 ` 
15, 17, 19, 21, 22, 24, 26, 28, 29 wrze- SERC R SEE 
śnia i | pażdziernika (II sezon) Prix Reiqet (Bois de НАЕ) 3) 
Wilno 30 maja, 2, 6, 9, 11, 13 1 16 czerwca. * 
AB RAR RURCE ; Angilja. 
Grajewo 23, 26 i 29 czerwca. A ; ! 
Lublin 29, 30 czerwca, 3, 4, 5 i 7 lipca. БЕШКЕ КАНАНЫ нм аа ааа 
Grudziądz 30 czerwca, 3 i 7 lipca. Chester Cup 360 m. BE 
кёз 6, 7,10, 18, 14, 17, 20, 21, 24, 27i 28 || imke Staken аР 
прса Derby (Epsom), 2400 m. b Czerwea 
бшка 7, 10, 13, 14, 17, 20, 21, 24, 27 i 28 Оаа (Ерге, 2400 m, z A 
Newb Summer Cup, 2400 m. ‚13% 
Piotrków 3, 4, 7, 10, 11, 15, 17 i 18 sierpnia. ЖЕЕП Зараа ао m.  . 18 
5 
Ciechocinek 4. ЖШШЕ anis ASEAN 4000 W 7 26 


Kielce 25, 27. 29, 3! sierpnia 


(die. n) 


опао 


Sporządzane na podstawie 30-letniego doświadczenia n 
[m] 
SZCZEPIONKI „HOECHST“ п 
do zwalczania chorób wieku młodocianego u źrebiąt, cielat, jagniąt, prosiąt, 
sa słusznie wysoko cenione przez lekarzy weterynaryjnych. 
POLECAMY PRZECIW KULAWCE: PRZECIW ZAPALENIU PŁUC I DUROWI 
WRZEKOMEMU 
„Astlhulln*, surowicę jedno 4 wielowar- — 
tościową przeciw chorobie wywoła 
przez paciarkowce 1 laseczki okrężnicy Surowlcq przeciw durawl wrzekamemu |paracoli), 
jak również wywołaną przez laseczki du. 90 ZA i leczniczych szczepień przeciw znkaże- 
ruwrzekomego 1 prątki posocznicy ślazowatej, Szcze- "iOm młodzieży а duru rzekomego względnie 
plankę (wakcynę) do czynnego uodpornienia ciężarnych © ski рагасо! *) „Pneumoserią', surowicę prze 
matek. Wielocartościową surawieę przeciw paclarkow- 20 one apo, zapaleniu рше u cieląt, Jagniąt í kóz 
cam zwierzęcym przeciw kuławce cieląt, jagniąt i pro- ' rr jonke pai ) przeciw zapaleniu płuc do szczepień 
sią. Szczeplonkę (waktynę) przeciw paclorkow. 777756 (kombinowanych) dla cieląt, jagniąt I kóz. 
com zwi: ym. 
PRZECIW BIEGUNCE: *) Ważnem {ен "== mkossas riężarnych krów 
„Aggrecolin- wielowarłościową surowicę otrzymaną  'zczepionką dla jastek |.Hoechst*, dla ochrony cieląt 
z laseczki ше лек (makcy nę) DrZECIW рони kimgeman | zakażeniom laseczką des жезбен ра 
J. С. Farbenindustrie Aktiengesellschaft 
„Bayer Meister Lucius“ 
п Wydział nedyczno-weterynaryjny , Hoechst n. M. 
n Wyłączna Reprezentacja na Rzeczp. Palską: Dom Apenturowy „REMEDIA “ = 
а т < © ы. . . п 
zazna oong 


Magazyn ubiorów męskich 


S. A. JANECZEK 


Warszawa, Bracka 22. 


= Wytwórnia ubiorów sportowych. 


